
RUR JER MRSZAWSKŁ
Czwartek.

Dnia 15 (‘27) Listopada 1856 Roku. M  313. Jutro, ŚŚ. Rufa M. i Mansweta.

D y p l o m  C e s a r s k i .

D o  N a s z e g o  Jenerał-Adjufanta, Dowódcy Oddzielnego 
Korpusu O renburgskiego, Jenerał-Gubernatora Oren
burgsk iego  i Sarnarskiego, Hr: Perow skiego

Zaszczytna służba wasza Tronowi i Ojczyzme odzna
czała się zawsze jak najdziałalniejszem, oraz przykła- 
dnem i gorliwem wypełnianiem wkładanych na was obo- 
wiązków. Wiedząc, jak wysoko Wiekopomny Ojciec 
N a s z  cenił waszę przychylność do N a j d o s t o j n i e j s z e g o  
Domu N a s z e g o , przyjemnie N a m  jest wzbudzić w tych 
uroczystych dla N a s  chwilach wspomnienie, że przy 
przyjściu N a s z e m  na świat w murach starożytnego Krem- 
linu M oskiewskiego, Ojcu N a s z e m u  podobało się wybrać 
was dla dania o tem w iadomości C e s a r z o w i  A i.e x a n d r o -  
wi 1 a następnie, włożyć na was obowiązek towarzysze
nia N a m  do M oskwy na Świętą Koronację Rodziców N a 
s z y c h . Chcąc dać wam dowód szczerej N a s z e j  wdzię
czności tak za poprzednią służbę waszę N a j j a ś n i e j s z e m u  
C e s a r z o w i  M i k o ł a j o w i  I, jak i za obecne niezmordowa
ne trudy wynikające z zawiadywania powierzonym wam 
krajem obszernym i wojskami, w takowym konsyslują- 
cemi, ozdabiamy was N a j m i ł o ś c i w i e j  brylantowemi o- 
znakami orderu Śgo Apostoła A n d r z e j a  Pierwszego We
zwania, które przy niniejszem załączając, pozostajemy
dla was na zawsze życzliwi.

Na oryginale W łasną 
J e g o  C e s a r s k i e j  M o ś c i  ręką  napisano: 

„ALEXANDER.”
Moskwa, ‘26go Sierpnia 1856 roku.

K u ra tor Okręgu S au kow egoW arszaw sk iego .—  X. 
KoustantY-Felic: Szan iaw ski, Biskup K rakow ski, aktem 
erekcyjnym z roku 1730 ustanawiając Konwikt przy 
Szkole Łukowskiej, zastrzegł: iż w tymże Konwikcie ma 
być utrzymywanych 10 młodzieńców z jego familji her
bu Junosza, a w braku tych, przypuszczani być mają 
krewni najbliżsi, z familji Fundatora, lub familji S za 
niawskich; gdyby zaś tych nie było, pomieszczeni być 
m 0 M  w Konwikcie synowie ubogiej szlachty z ziemi Łu
kow skiej, pozostawiając pierwszeństwo dla tych, którzy 
przedstawieni będą przez Sukcessora Fundatora Dziedzi
ca na Szaniaw ach S zan iaw sk iego .—  Gdy obecnie wa
kuje jedno miejsce w Konwikcie, który wedle wyższej 
decyzji utrzymywany jest przy Szkole Powiatowej o 
5ciu klassach w Siedlcach, przeto Kurator Okręgu Nau- 
koweso W a r s z a w s k ie g o ,  wzywa niniejszem osoby inte
resowane mogące mieć ty tuł wedle powyższych wa
runków  do pomieszczenia swych synów lub pup.llów 
w  pomienionvm Konwikcie, aby dowody swej kwahfika- 
rii naidalei w  c i ą g u  dni 30, złozyły Patronowi Konwi
k tu  Szaniaw skich , mianowicie: a) Metrykę urodzenia 
kandydata; b) dowód pochodzenia szlacheckiego; c) 
świadectwo Nadzorcy Szkoły Powiatowej o 5c.u klas
sach w Siedlcach, że kandydat jest uczniem tej Szko
ły  lub że ze względu na wiek . usposobień,e okazane 
naexam in ie  w p o m ie n io n e j Szkole kwalifikuje się do

przyjęcia do niej; kandydaci zaś z innych familji ziemi 
Ł ukow sk ie j pochodzący, złożyć są obowiązani świade
ctwa ubóstwa przez właściwą Władzę wydane, które to 
dowody Patron Konwiktu po ocenieniu przedstawi wraz 
z swemi wnioskami Nadzorcy powyższej Szkoły, a ten 
prześle je wraz z swoją opinją Dyrektorowi Gimnazjum 
Gubernjalnego w Lublinie dla przedstawienia Kuratoro
wi do decyzji.—  Warszawa, dnia 12 (24) Listopada 1856 
r , —  Radca Tajny, Muchanow. —  Naczelnik Wydziału, 
Radca Kollegjalny, A. Plewe.

Z a r z ą d W arszaw sk iego  O ber-P olicm ajstra , wezwał 
P. K raszew skę, wdowę po Majorze 5go rezerwowego 
bataljonu Dnieprowskiego piechotnego pułku; tudzież 
P. Elżbietę K rasu ską , poddanę A ustrjacką, z m. K rako
wa  tu przybyłą, ażeby w własnych interesach zgłosiły 
się do Zarządu Policji, lub numer obecnego swego za
mieszkania wskazały.

Kom itet T ow arzystw a  W sparc ia  A r ty s tó w  m u zyki, 
i t. d., ma zaszczyt donieść Członkom nieobecnym na 
ogólnej sessji dnia 16 b. m., iż stan majątkowy Towa
rzystwa wynosi dziś rsr. 15,750. Emeryci są zaspoko
jeni za miesiąc Październik r. b. Panna Juljanna Schu
s te r ,  przyjęta została do grona Towarzystwa, a miano
wicie: doklassy  3ciej, dopełniwszy formalności zasada
mi wymaganych. Komitet zgodnie z zebranemi Człon
kami, postanowił, że kto z zalegających w składkach 
Członków nie uiści się z dniem 1 Śtyczriia roku  przy
szłego, będzie niezawodnie wykreślony z kontrol i po
strada korzyści zasadami sobie zapewnione. Czterem 
Członkom Komitetu: Wice-Prezesowi Xięciu K. Lubo
m irskiem u, Friedleinowi, B illin g o w i  i Prochazce, u -  
biegła kadencja cztero-letnia. Dwaj pierwsi jednomyśl
nie uproszeni zostali aby i nadal, dla dobra Towarzy
stwa, te same obowiązki pełnić chcieli. Członek Ko
mitetu Prochazka, większością głosów, na nowo obra
ny, a w miejsce Członka Komitetu B illinga, z powodu 
słabości zdrowia, powołany został również większością 
głosów Członek Towarzystwa, Maurycy K arassow ski. 
—  Komitet ma do wypożyczenia rsr. 1,500 za miernym 
procentem, na lszy num er i pierwszej połowie warto
ści domu murowanego. Wiadomość u P. Friedleina, 
w pałacu dawniej W olbrom skich, przy ulicy S en ator
sk ie j. .

Ooegdaj w Kościele Śgo K r z y ż a ,  w  Kaplicy BOGA
RODZICY. przybranej w kwiaty białe i oświetlonej rzę
sisto, odbyłsię rzadki obrzęd, bo pobłogosławienie z wiąz
ków ślubnych, przystępujących do stóp Ołtarza dwóch 
sióstr rodzonych. Pierwsza, Klem entyna  córka Jana Bo
skiego, niegdy Pułkownika b. W. P„ Sędziego Pokoju 
Ptu B ialskiego, i żyjącej Appolonji z Ratyńskich; zaślu
biła W. Władysława Z aw idzkiego, syna Ignacego Z a-  
w idzk iego , dawniej Pułkownika b. W. P. iś .  p. Emilji 
z R atyńskich; druga jej siostra Ludw ika , dopełniła ró 
wnież tego obrzędu, z W. Walentym Duninem Rzucho- 
w skim , synem Walentego Dunina Rzuchowskiego, nie
gdy Majora b. W . P , ,  iś ,  p . Teofili z Sierakowskich. B ło -
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gosławieństwo Kapłańskie, udzielił W. JX. Prefekt Łu- 
niewski, a Kler miejscowy odśpiewał Vem C r e a t o r . Po 
skończonym obrzędzie, cały orszak godowy udał się do 
domu Matki jednej pary, a Ciotki drugiej, W . Appolonji 
zR atyńsk ich 'haskiej, gdzie ponowiono życzenia Nowo
żeńcom. Nazajutrz młode pary udały się do Guber- 
n ji Lubelskiej, unosząc z sobą szczere życzenia przy-
jaciół. .

W przyszłą Niedzielę po Wotywie w Kaplicy Archi- 
K onfraternji Literackiej w Kościele Metropolitalnym 
Ś g o jA S A , o godz: 9ej z rana odprawić się mającej, zaraz 
po godzinie lOej w lokalu dotychczasowym przy ulicy 
Jezuickiej, rozpoczniesię sessja delegacyjua tejże Archi- 
Konfraternji, na której czytane będzie sprawozdanie de
legacji do rozpoznania czynności i sprawdzenia rachun
ków przez Seniorów za rok l8 5 5 /6 złożonych. Poczem 
wyznaczoną zostanie delegacja do zaprojektowania k an 
dydatów na nowe wybory; na którą to sessję, szano
wni Członkowie Archi-Konfraternji licznie zebrać się
raczą.

JO*. Xiążę Bagration, Fligel-Adjutant JEG O CESAR
SKIEJ MOŚCI, przybył z Drezna.

Wczoraj od rana, w Kościele Śgo Andrzeja, odpra
wiane były ciągle Msze Śte. a następnie solenne Nabo
żeństwo żałobne, przy wystawieniu na katafalku w po
środku Kościoła, zwłok ś .p .  JW . Teressy K ursznickiej* 
Xieni Zgromadzenia PP. Kanoniczek W arszawskich. 
Celebrował JW. JX. Gruszecki Kanonik Kollegjaty Ło
wickiej. Damy Kapituły, wubiorze chórowym^óraz Kre
wni i Przyjaciele dostojnej Nieboszczki, znajdowali się 
na tern Nabożeństwie; po ukończeniu którego, zwłoki 
ś. p. Teressy, poprzedzone licznem Duchowieństwem 
Świeckiem i Zakonnem, na smętarz Pow ązkow ski od
prowadzone zostały. '  .

Dziś o godz: 3ej pp południu, odbędzie-się exportacja 
zwłok ś. p. Kazimierza Majewskiego, z Kościoła D zie-  
ciątka-JE Z U S , na smętarz Powązkowski* _ _ - '

Wczoraj, po krótkiej lecz ciężkiej słabości, rozstała 
się złym światem, ś.p.Katarzyna z Walpuskicb, Igo ślu
bu Julien, 2go Grodzka. Pozostały Mąż wraz z Dziećmi, 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na expor- 
tację zwłok, ju tro  o godz: 2giej po południu, z Kaplicy 
Ew angelickiej, na smętarz tegoż wyznania odbyć, się 
mającą.

Dziś wieczorem o godz: 5tej m. 25, przypada zmiana 
Junacji, to jest now. Zapewne stan mroźny, a do tego 
pogodny dotrzyma; tylko nam jeszcze brak śniegu i usta
lenia się sanny.

Czytaliśmy w Nrze 34 P rzeg lądu  rolniczego, p rze 
mysłowego  i handlowego, wychodzącego przy Kronice 
wiadomości handlowych i zagranicznych, a r tykuł na
pisany przez Pana Stanisława Szczypiorskiego, dający 
treściowy opis żniwiarki pomysłu ziomka naszego Rol- 
bieckiego, objaśniony rysunkiem; po raz pierwszy w pi
smach rolniczych tę żniw iarkę  wystawiającym. W  ar
tykule tym pisze P. Szczyp iorsk i, że wynalazca hczne 
poczynił ulepszenia i prawie przekształcił pierwotwór 
wynalazku, stosując go do licznych wymagań przy pró
bach przez Obywateli ziemskich objawionych, z czego 
płynie to przekonanie, że do przyszłorocznych żniw 
może już bez kwestji użytą być ta żniwiarka. Czego 
oczekując, m iło jest nam uczynić wzmiaukę o tych u

siłowaniach Rolbieckiego, odsyłając Czytelników na
szych po szczegóły do wyżej przywiedzionego artykułu ,  
z wszelką oględnością napisanego.

Xięgarnia S. H. Merzbacha przy ulicy Miodowej pod 
Nrem 486, zaopatrzoną.została w wszelkie Kalendarze  
wyszłe w W arszawie  i zagranicą, na rok 1857, i sprze
daje takowe po cenach naznaczonych. Handlującym zaś, 
biorącym Kalendarze w większej ilości, najmniej */* 
tuzina, odstępuje Xjęgarnia rabat stosowny.

Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera  od W . G. kop: 
50, na światło przed statuą MATKI BOZKIEJ, przed 
Kościołem XX. Reformatów .—  Na intencję ś. p. An
drzeja Ktambor owskie go, rs. 1, na powyższe światło 
przed Kościołem XX. Reformatów, i rs.  3 dla ociemnia
łego Józefa Zadgckiego.

Od Redakcji C zyteln i Kie dzielniej. —  C zytelnia  
Niedzielna, pismo .nasze tygodniowe, przeznaczone 
głównie dl.a klaśś rzemieślniczyeh i w ogóle pracują- 

; cycb, dobiega roku swego istnienia. W roku bieżącym, 
Redakcja starała się objąć w C zyte ln i to, co w pierwia
stkowym prospekeie zapowiedzianem było; na przy- 

' szłość zaś główne usiłowanie zwróci na ulepszenie i roz
winięcie treści wewnętrznej rzeczonego pisma. C zytel
nia  bowiem Niedzielna  i-na rok przyszły w ty m  samym 
formacie, zakresie i-cenie wychodzić będzie. Prenume
rata jej wynosi, w W arszawie: rocznie rs. 1 kop: 80, 
półrocznie kop:90, kwartalnie kop: 45, miesięcznie kop: 
15; na prowinćji i w Cesarstwie rs. 2 rocznie, a z koper- 
tami.rs .‘4. Kto zaś już prenumeruje w kopercie jedno 
z pism perjodycznych W arszawskich, płaci tylko r s .2  
rocznie, którą (o opłatę w takim razie rzeczone Redakcje 
przyjmować będą. Raczą przeto Szanowni Prenumera- 
torówie, mianowicie na prowincji zamieszkali, wcześniej 
się zapisywać, aby uniknąć opóźnienia w otrzymywaniu 
C zyteln i Niedzielnej.

Już wspomnieliśmy o menażerji P. Kreutzberga (&a- 
wniej Aekena), która obecnie bawi w Dreźnie. Dodaje
my więc, iż dnia 6go Grudnia, przybędzie do W arszaw y. 

'D l a  pomieszczenia jej, wznosi się odpowiedni na Na
rew kach  budynek, w  zwykłem miejscu tego rodzaju 
widowisk, to jest przy ogrodzie Krasińskich.

Onegdaj Marjanna Kowalska , wyrobnica, lat 33 li
cząca, pod N° 3 0 7 2 .zamieszkała, czując się nieco słabą, 
wyszła z domu i gdy wracała, upadła przed samem mie
szkaniem i nagle życie zakończyła.

Jedną z dawniejszych fabryk w W arszawie, jest także 
fabryka szczotek, która od lat przeszło czterdziestu, 
prowadzoną jest w jednem  i tern samem miejscu przy 
ulicy Senatorskiej Ńro 4676. Wspominamy tu głównie 
o niej dla tego, iż w tych czasach zmieniła dawniejszą 
swoją firmę, to jest Józef Fejst, na firmę Alexander Fejst, 
a to z powodu przejścia z Ojca na Syna. Pod tą  zaś no
wą firm ą, nietylko dalej na temże samem miejscu jak  
dotąd prowadzoną będzie, ale nadto z powodu urządze
nia jej na większą skalę, przez sprowadzenie z zagrani
cy zdatnych czeladzi, ztem większą jeszcze akuratnością, 
odpowiadać może wszystkim a powierzonym jej zlece
niom. Czterdzieści przeszło lat, składało się na ustalenie 
jej wzięcia pod firmą Ojca; dla tego patrząc na jej urzą
dzanie i obecny wzrost, nie wątpimy, że i Syn, godnie u-
trzy ma to wzięcie zdobyte tyloletnimi trudami.
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»P. Redaktorze! Chciej w piśmie swojem sprostować 
pomyłkę w Pam iętnikach  Jana-Duklana Ochockiego, 
ogłaszanych obecnie przez J. I. K raszew skiego, a mia
nowicie w Nrze 306 G a z e t y  W arszaw sk ie j, w ten spo
sób, że Stanisław Potocki za N ięztw a W arszaw skiego, 
nie był Ministrem, lecz Prezesem Rady Ministrów i Ko
mendantem Jeneralnym K o r p u s ó w  Radeckich; na co 
wrazie potrzeby złożę posiadane przezemnie niezbite do
wody.”—  Jeden z prenumeratorów Kur je ra .

Niektóre dzienniki poświęcone gospodarstwu, zajmują 
się kwestją użyteczności gołębi. Jedne z nich uważa
j ą  ptastwo to za szkodliwe zwłaszcza podczas siej by, 
inne znów utrzymują, że tak dzikie jak i swojskie, ra 
czej pożytek niż szkodę przynoszą niwom zasianym. 
Przez cały bowiem rok z wyjątkiem tego czasu kiedy 
śnieg ziemię pokrywa, zbierają nietylko^ ziarna niedo
brze podczas siejby zawłóczone, lub też podczas żniw 
wytrzęsione, a ktoreby i tak zmarnowały się, lecz nadto 
•wytępiają niezmierną ilość nasion, z którychby się 
chwast i burzany rozpleniały. Co się zaś tyczy szkody 
podczas siejby, aby temu przeszkodzić, najlepiej jest albo 
przez dni 14 trzymać je w zamknięciu, albo dawać im 
obfity karm  na podwórzu. Zdanie przeto ogólne prze
waża się na korzyść gołębi, a B elg ijscy  rolnicy, 
tak dalece użyteczność ich ocenili, że nie tylko trzy
mają liczne ich stada, ale nadto budują osobno dla
nich gołębniki. . . .  n

Julro, w Nowej A rkad ji między mnemi, orkiestra P. 
W en tz la , wykona obrazek muzyczny utworu Ig: F. Do
b rzyń sk ie  gó.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Kom: T ym oteusz iJ a fe t, Wszyscy, i oddzielnie P. Kró
likow ski; po K om : Zachód Słońca, Pan Z ołkow ski 3- 
kroć.

Kurs wczorajszy: z a pó l-im p erja ly , żądają r s .5  kop: 
16; za o b lig i Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs.  82 
kop: 13, wartość kuponu kop: 622/ 9; za l is ty  zastaw ne  
Ulgo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 37, dają 
rs. 14 kop: 34, wartość kuponu kop :252/ 3; za R ossyjską  
pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 100 k. 89; 
z r. 1855, żądają rs. 102 kop: 14, kupon k. b l 1/ ^

A m e r y k a .  Nowy-York, 8  go  L istopada .—  P odajem y 
tu według dziennika New- York-Herałd, cyfry d o ty c z ą ^  
wyborów Prezydenta w Stanach Zjednoczonych. I t a k :  
w Stanach  wolnych Unji, głosowało za P. Buchanan 
348 294 pierwotnych wyborców, za P .  Fillmore 199,943; 
za P. Fremont 554,187. Stronnictwo zaś Buchanana, 
jest reprezentowane przez 51, a Fremonta  przez 125 
w vbranvch gdy tymczasem Fillmore nie przyprowadził 
ani jednego* z® swych stronników. W skutku tego zatem, 
Fremont w Stanach  wolnych ma w.ększosc 205,893 
pierwotnych wyborców, a 74 wybranych W Stanach  
niewolniczych głosowało w ogóle 108 435 pierwotnie 
wybierających za Buchananem, a 26,192 za h llm orem . 
K o l l e g j u m  wybranych liczy 112 stronników pierwsze
go, a 8 drugiego; o Fremoncźe zasn.ema wzmianki. Bu
chanan zatem zyskał w niewolniczych Stanach  wię
kszość 82,243 wyborców pierwotnych, a 104 wybra
nych. W ogóle za Buchananem głosowało 163, za ^ re 
montem  125, a za P. F illem orem 8  wybranych Kiedy 
P ierce  b y ł  obierany w 1852 r.,  miał za sobą 2o4 głosy,

a Scott 42. Zyskał zatem większość 212 głósów, gdy  
tymczasem teraz Buchanan ma tylko 30. Podczas trw a
nia następnego kongressu, będą miały S ta n y  demokra
tycznych: Prezydenta P. James Buchanan, i Vice-Prc- 
zydenta P .  B reckinridge. Kongres ten, 35ty z rzędu* 
rozpocznie swe czynności w Marcu 1857 r.,  a skończy 
w Grudniu 1859 r. (St: Anz:).

A n g l i a . Londyn, 22go L istopada . —  Onegdaj rano* 
Dr Archibald Tait, został z zwykłą ceremonją zainstal- 
lowany na Biskupa Londynu  w Kościele S t. M aryle- 
Bone. —  Sir A. Cocburn, dziś składa przysięgę ja k o  ' 
Członek Sądu Com mon-Pleas. —  Sir Alexander Ban- 
nerman, został mianowany Gubernatorem New-Found- 
land, w miejsce P. D asling, przeznaczonego na takąż: 
posadę do Jam ajki. — P. D'Isra e li  onegdaj wyjechał* 
do P a ryża , a P . L ayard  do Konstantynopola. —  Rząd 
otrzymał wiadomość od Konsula A ngielskiego  z K a r -  
tagen y  (w Nowej G ranadzie), iż port tego miasta og ło
szono wolnym. (St: Ariz:).

B e l g j a . B ruxella , 22go Listopada. —  Izba Repre
zentantów dotychczas jeszcze zajmuje się roztrząsaniem 
paragrafów adressu, odpowiedzi na mowę tronową. —  
W edług budżetu, dochody tegoroczne B e lg ji  wynoszą 
138,354,996 franków, a wydatki wyanszlagowane są na  
137,427,380 fr:. W ogóle dochód tegoroczny wynosi o 
6 ,656,450 fr: więcej jak zeszłoroczny. (St: Anz:J.

F r a n c j a . P a ry ż , 22go L istopa : . — Donosiliśmy ju ż  
o czasie i miejscu otwarcia wystawy Sztuk pięknych* 
Monitor usprawiedliwiając przyspieszenie terminu o -  
twarcia, koniecznością zrobienia miejsca dla późniejszej 
wystawy rolniczej, wychwala dogodność światła gór
nych galer ji pałacu wystawy, dla pomieszczenia obra
zów, a dolnych dla dzieł rzeźby.—  Gwardja Cesarska ma 
być powiększoną przez utworzenie dwóch pułków kara- 
binjerów.— Profesorom Uniwersytetu, będącym zara- 
zcmCzłonkami Instytutu Francuz kie go, zapowiedziano 
półurzędownie, aby nadal nie pisywali artykułów d o  
dzienników i przeglądów.—  Na giełdzie krążyła wieść, 
iż Rząd myśli uorganizować bank handlowy. Część zy
sków tego banku ma być użytą na wykupno rent Fran- 
cuzkich .—  Pan Emile G irardin, odstąpił swój udział* 
w własności Az\cnińkftPresse,P.Milhaud, byłemuspólni-  
kowi P. M ires.—  Podany już poprzednio skład now e-  

iuisterstwa Tureckiego, potwierdza nadeszła tu d e -  
z Konstantynopola, z daty 20 b. m. —  Dostawy 

i dla tutejszych szpitalów na r. 1857, wynoszące l x/ s  
u logram , puszczono onegdaj za 1 ,276,300 fr., t. j* 

o 28 ,000  fr. taniej jak na r. 1856.—  Do Cherbourga  
przybył Adjutant J. C .  W .  W i e l k i e g o  X i ę c i a  K o n s t a n 
t e g o  M i k o ł a j e w i c z a ,  oraz Konsul Jlny C e s a r s k o - /fcw- 
syjsk i.' (St: Anz:).

Sprawy legacji N eapolitańskiej, po oddaleniu się 
Margr: Antonini z P a ryża , poświęcone zostaną opiece 
Poselstwa P ru sk iego .—  W edług ostatnich k o r e s p o n 
dencji z H iszpanji, wkrótce ma tam wyjść dekret, do
zwalający powrotu do kraju rodzinie Hr: Monlemolin, i 
zwracający jej wszelkie godności i majątki. Wiadomość 
ta jest prawdopodobną; ariarchja bowiem czyni takie po
stępy w Fliszpanji, iż stronnictwa konserwacyjne czują 
konieczność pojednania się, dla ochrony kraju od wiel
kich klęsk.— Rada stanu zajmuje się projektem pod
wyższenia płac Urzędnikom, którzy w żaden sposób z do-



tychczasowej pensji utrzymać s i ę  n i e  m ogą przy panującej 
powszechnie drożyznie. (Nord).

P aryż, 24go Listop:, (wia: tele:). —  Monitor dono
s i,  że nowy Turecki Minister spraw zagra: Aali-iSasvi, 
podał się do dymissji. (St: An:).

N iem cy .—  K ró l W irtem bergski przyjmował y /S z tu t-  
ga rd zie  dnia21go b. m. n a  posłuchaniu,C e s a r s k o - « 0 S -  
syjskiego  Jenerał-Adjutanta Hr: Benkendorff, który do
ręczył pisma, uwierzytelniające go w charakterze Posła 
Nadzwyczajnego i Ministra Pełnomocnego przy Dworze 
W irtem bergskim . (Neue Pr: Ztg). _

P r u s y . Berlin, 24go Listopada. —  Dzis wieczór spo
dziewany jest tu Poseł Pruski, Hr: H atzfeld, z P ary
ża. —  Do Berlina  przybył z M adrytu  Xiązę Ossuna i 
Infantado  ndającysię jako VoscX.H iszpański do Peters
burga. —  W przyszłą Sobotę mają byc otwarte obra
dy obu Izb Sejmu Pruskiego. (N. Pr: Ztg).

S z w a j c a r i a . Bern, 22go Listopada. —  Rada Związ
kowa odmówiła stanowczo żądauiu A ustrji, Prus, Ba
w arii i Badenu, co do uwolnienia uwięzionych rojali- 
stów Nefszatelskich. (N. Pr: Ztg). .. ,

W ł o c h y .  —  Z Genui 19 Listopada donoszą, iz Kró
lowa M arya-Krystyna  przybyła tam z M arsylji 'u d«ła 
się bezzwłocznie w dalszą podróż do R zym u.—  i.  L. V . 
W . X ikżna H e l e n a  P a w ł ó w n a  odpłynęła z Genui do 
N izzy  na fregacie C e s a r s k o -R ossyjskiej Ołaff.—  Dwie 
fregaty Mocarstw Zachodnich opuściły 12go b. m. Nea
pol, w porcie zaś Pater m itańs kim  stoją parostatek i
yacht Angielskie. (St: Anz:).

R o zm aito śc i.—  W  Stanach Zjednoczonych  sp raw iła  
niezmierne wrażenie śmiałość pewnego zamożnego po
siadacza plantacji w Ohio, który piękną, 17-letuią córkę 
swoją, wydał za m urzyna. Kazał on go kosztem swym  
wychować w zakładzie przeznaczonym dla m urzynów . 
— Sir Robert Peel powiedział niegdyś: »Nowa Zelanaja  
stanie się A nglją  na morzu Poludniowem .” I w  istocie, 
proroctwo to nie wydaje się zbyt śmiałem, wziąwszy na 
uwagę, jak dalece podniosła się ta k o lo n ja o d a t iOciu. 
Ludność pomnożyła się z 5 ,000 na 180,000 głow  mię
dzy temi, 50 ,000 Europejczyków, a Mr Sm ith  z Nowej 
Ze land ji, który niedawno znajdował się na bankiecie 
vtLiwerpoolu, opowiadał zadziwiające szczegóły o szy ti
kiem postępie cywilizacji między krajowcami. Dziennik 
Post zgadza się z tymi etnografami, którzy upatrują po
dobieństwo charakterów między mieszkańcami Nowej 
Z eland jii dawnymi Anglikami.—  W roku 1,200, przy
byli na dwór Kastylijskiego  Króla Alfonsa IXgo, 1 o- 
słow ie Francuzcy  w dziewosłęby od Xięcia Ludwika, 
Następcy Tronu F ilipa-Augusta  Francuzkiego. Na nie
szczęście, znajdowały się na dworze Alfonsa  dwie In
fantki. Starsza z nich była dorodniejsza i dowcipniejsza, 
lecz nazywała się nieco przy twardo dla Francuzów, 
Urraea; druga była mniej piękną, lecz miała za to sło -  
dziuchne imię Blanka. Mając tylko ogólne zlecenie pro
s ić  o rękę córki Alfonsa, nie wyrażonej po imieniu, 
ujrzeli się dziewosłębi w niemałym kłopocie. Bo dłu
gich naradach i roztrząsaniach, oświadczyli się wreszcie 
stanowczo o rękę młodszej Infantki, w przekonaniu, ze 
F rancuzi nie oswoiliby się nigdy z nieharmomjnem imie
niem Urraki. I tak jedynie gwoli swemu dźwięcznemu 
imieniu, została Blanka  Kastylijska, Królową Francji

  „A co tam grają dziś w Teatrze?” zapytała Pani
służącej. »Ej proszę Pani, jakieś włoskie głupstwo, 
Pijak z  T o l o m e i . " ________________________

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Budziszexvski Prosper Ob: zG ostkow a nr 585; Benisławscy Teofil 

i W itold Ob: z Dynaburga n r 634; Krapacz Jan Ob: z Rzepki nr 556; 
Ledóchowski Napoleon Hr. z Żytom ierza n r 601; X . Lisiecki Józef 
Kanonik z Kalisza; Lubom irscy W ła: Marsz: Szlachty i E u g eo :X ią- 
żęla  z Uściługa n r 613; Niem ojewski Stan: Ob: z P okrzyw nicy nr 
584; Niemcewicz Jan Ursyn Ob; z Brześcia L it: n r  613; T u r Sztabs- 
Kapitan z Lublina nr 586.

W yjech a li-. BenLkowski Leon Ob: do M ikołajew ka; Czarnecki 
f l łw  rln Żytom ierza: G ersdorf Olimpia Ob: do W ilna; Lem -

r r  u  l  “ Vll'VO V Ł ■ r r  i* .  # «

Zenon Oby: do Żytom ierzu; G e r s d o r f  Olimpia Ob: do W ilna; Łein- 
picki Hen: Ob: do Płocka; X . R z e w u s k i  Pleban do Tuszyna; Szyrtna 
Mich: Ob: do Grodna; Tołoezko Jul: Marsz: Szlacli: do G. Grodz:.

P rzy je c h a li  ko le ją  ze la zn ą  : Andrzejkow icz Ryszard Ob: z P a
ry ża  nr 625; Bachman Alex: A rty : Muz: z Paryża n r 613; B erska 
B ronisław a Żona dym: Jen:-M ajora z D reznanr 1264/5; Baron F er- 
zen Urzęd: doszczeg: poru: p rzy  JO. X ięciu Nam iestniku K rolest:, 
z P aryża  nr 1582; Stępnicki Alex: Urzęd: zB ruxelli.

W y je c h a li  ko leją  ze la zn ą  : Biernacki Niko: A rty: Muz: do K ra
kow a; Swinin P io tr dym: Rotm:, i W yrubow  N ata lja  W dow a po 
P oruczn ikuG w ard ji do W łoch.

d o iie s ie i ia .
Dom zajezdny czyli Osada Hwiatkowo, po

między Stacjam i Pocztowemi Szelkowo a  Sielun, w  Powiecie 
Pułtuskim  G ubernji P łockiej, przy szosę położona, w raz  z grun
tam i i lasem do niej naleiącem i, je s t  do sprzedania w każdym 
czasie, za bardzo przystępną cenę; wiadomość u W łaściciela  na 
miejscu powziąźć i Osadę tę  obejrzeć można.

W  dobrach donacyjuych w G ub:.i Powiecie Radomskim położo
nych może być wypuszczone od Sgn Jana roku przyszłego, w  po
ręczające Adm inistracje, Kolnę G ospodarstw o , na j e 
dnym folw arku; Gorzelnia z apparatem , a rów nież inny ży w y  i 
m artw y  inw entarz. O bliższej inform neji dowiedzieć się w  D ru
karni K urjera . „

MAGAKVN GAHNTEBVJSV Teodora
Ż e b r o w s k i e g o  w  Radomiu, zaopatrzony w to w ary  za
graniczne, m ianowicie: Zegarki kieszonkowe i stołow e; W y 
roby Z ło te, Srebrne i P laterow ane; Żyrandole, Świeczniki, 
Lampy stołow e, Kinkiety, L u stra , T uale ty  damskie i m ęzkie, 
Sam ow ary, T ace, Miftdnice, Rolety do okien, Kalosze damskie, 
męzkie i dziecinne, praw dziw e Am erykańskie; Zabaw ki dla 
dzieci na G w iazdkę, i różne G alaoterje po cenach przystępnych; 
w  tym  Magazynie, można nabyć kom pletną Aptekę Homo- 
opatia.

o --
IIItO H  111 p iw a Bawarskiego Żareckiego w  Ja- 

w orzn iku  pod Żarkam i. Podaje do wiadomości Publicznej, iż 
cena nowego W aru  P iw a  w yrabianego w tymże Zakładzie, u sta 
now ioną została na miejscu na kop: 25 za G arniec, do Igo  C zer
w ca 1857 r . ,  i że obstąluuki na takow e przyjm uje lak ja k  da
wniej ExpedyLor B row aru w  Myszkowie przy Kolei Żelaznej, za 
otrzym aniem  nadesłanej sobie franco należności.—  Zarazem  P iw a 
tegoż dostać można w  Składzie Głównym tego w yrobu, w  W a r 
szaw ie przy u licy  D aniłow iczow skiej, w  pałacu B iblioteką Z a
łuskich zw anym , po kop: 35 za Garniec; tudzież na Butelki w  w ię 
kszych partjach. licząc 100 pokop: 9, a w  mniejszych po kop: 10 
bu te lka .— W  Zakładzie tym  jes t także do zbycia 10 centnarów  
CHMIELU Żareckiego;—  oraz Cegła ogniotrw ała i R urki do dre-

n° I i . o i i V I E K iB  sobolow y, do salopy dam skiej, je s t do sprze
dania za cenę um iarkow aną, w Magazynie robot jub ilersk ich , 
p rzy  ulicy K rakow skie-Przedm ieście Nro 408._________________

Dziś rano zimna stopni 6. W czoraj w  południe zimna stopni 4. 
Dziś rano w ysokość w edy na W iłle  stóp 2 cali 1.
T EA TR  W IELKI. Dziś, na żądanie : 2gi i 3ci a k t Opery Mar

ta .—  R o b e rt i  R e r trą n d .
T EA TR  ROZMAITOŚCI. Ju tro , Z ięc P a n a  P o ir ier .
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